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N a jw ię k s zy b a za r w  stolicy
s i a n i e  p r z y  u l .  G r ó j e c k i e j

Wydział przemysłowy zatw ier­
dzi! projekt i wydal koncesję na 
urządzenie bazaru na ul. Gró jec­
kiej 12— 16. Będzie to jeden z 
największych bazarów stolicy, 
gdyż powierzchnia tej posesji wy- 
nosi około 24.000 m, kw.

Wydana koncesja przewiduje 
właściwe urządzenie sanitarne Da 
zaru, budowę 663 estetycznych 
stoisk (budek) oraz przedzielenie 
bazaru na sekcje w zależności od
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rodzaju uprawianego handlu, a 
mianowicie dla artykułów spożyw­
czych. owoców, w arzyw  i z iemio­
płodów, wyrobów rzem cślniczyth. 
konfekcji i t. p.

Brak bazaru w tej dzielnicy 
miasta dał się dość poważnie od­
czuwać, przyczem skoncentrowa­
nie drobnego handlu w jednem 
miejscu pozwoli władzom miej- 
sk.m roztoczyć intensywniejszą 
opiekę sanitarną, w szczególności 
nad handlem artykułami spożew- 
czemi.

Nowy rozkład lotów
o b o w i ą z u j e  o d  d n i a  6  b .  m .

Z dniem 6 b. m. wchodzi w  ży­
cie z imowy rozkład lotów na szla­
kach komunikacyjnych, obsługi­
wanych przez Polskie lm je  Lo tn i­
cze .,LoŁ“ , który obowiązywać bp- 
dzie do 4 kwietnia 1936 r..

W ed ług  nowego rozkładu samo­
loty kursować będą codziennie, 
nie wyłącza jąc  niedziel, na L- 
n ja ch . W arszawa —  Gdansk. —  
Gdynia (do 15 listopada r. b., po­
czerń komuikacja przerwana bę­
dzie do 15 Slutegc 1936 r ) ,  W a r ­
szawa —  Poznań —  Berlin. War-

.

P rze n ie s ie n ie  o łta rzy k a  p a m ią tk o w e g o
n a  G r o c h ó w i e
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ACRON: „Czciciel Prerji” 

Patachon".
AMOR: "Miłość* Tarzana11 

djaMa".
AS: „Wiosenna Parada11 i 

ne Spoi kanie".
ADR i ą ; ..Bengali' i dou'.
APOLLO: „Wyprawy krzyżowe1.
ANTTNEA; „śluby Ułańskie11 i 

„Świat oię śmieje1.
CAPITUL: „11 acuś".
CASINO: ..Szkarłatny kwiat".
COLOdSEUM. „Legjon nieustra­

szony" i rewja.
COLOSSEUM 'M A Ł E ) :  „Pat i Pa- 

tachon jako jazbandyści".
CORSO: „Człowiek o słu maskach' 

i rewja.
E L IT E : „Idziemy po szczęście1
ERA: „Czerwony sułtan", „Wszyst 

kr* dla zwycięzcy” .
EUROPA: „Noc weselna1’
F A M A : „Sing —  Sing .
FORUM. „Kobieta szuka miłości" 

f „Człowiek o >iu maskach1
HELIOS: ..Piotruś" i dod. kolor.
KOMETA „Julika" i rewja.
LUX : „Pod Twoją Obronę" i „Pod 

Samowarem'1.
MAJESTIC: „Mężczyźni wolą mę­

żatki'1.
MASKA* „Uwodzicielka" i „W ys­

pa Skarbów".
MARS: „Malowana zasłona" i 

„ll.elkomiejska Symfonja".
M EW A: „Niebezpieczny flirt" i

,. I wielbiana".
M IEJSKI- 11 esoła Wdówka'.
MUCH A . Nana" i „Kobieta Ta­

rzan".
METRO: „Zemsta Pana i

„Pieśń serc .
N. TOMBOLA „Rumba" i „P iaw . 

da o miłości'1.
OKO PRASKIE : „kat.usza", i „Ro 

dżina Rotszildów1'.
P A N .  „Dwie Joasie".
PAR. ŚW. 1NDRZE1A. „Łódź A. 

L. 14 zatonęła", dod.
PE T IT  TR IA  N O N : „Piotruś" i

„Wielka księżna i chłopiec hotelowe1,
POPULARNY: „Wyspa skarbov.”  

i rewja.
PRAGA „Tygrys morderca” , rewjti
RAJ: „Czarna Perlą" i „Nasi Szo- 

ferzy".
R E N A : , Dwie sieroty" i „Przybłę­

da •-
SFINKS: „8 godzin Dra Morgana” , 

rewja.
•SOKOŁ: „Niebezpieczny kocha­

nek" i „Bella Donna".
SW IĄTOW ID : „Fnlies Bergerc

Ch»r ilier".
ŚWIAT: „Kobieta szuka miłości11 i 

„Gcemo Szatana".
TON .„Miłość Fraiilein Doktór”  i 

„Poco pracować” .
YAR IETE - „Jestem zbiegiem'1 i re 

wja.
UCIECH 1 BaDoona”
UNJA: „Tajemnice Peraku” , rewja.

A d o l f  Nowacz.vński

Na posiedzeniu komisji zabyt­
ków Tow. P rzy jac ió ł Grochowa i 
Komitetu budowy kościoła - pom­
nika w Grochówie, powzięto uch­
wałę dotyczącą zabezpieczenia 
olchy ży jącej, która jedyna, jako 
wnuczka olch, będących świadka­
mi walk wojska polskiego osta­
ła się na terenie sławnego pobo­
jowiska.

Uschniętą w  1932 r. olchę, któ­
ra przeżyła przeszło 100 lat, oca­
lałą dzięki zawieszonemu na niej 
przed kilkudziesięciu laty ołtarzy­
kowi pamiątkowemu, postanowio 
no wykopać i zawieźć na teren 
kościoła w  Grochówie Z olchy 
tej zdecydowano wyciąć krzyż 
pamiątkowy do nowobudująecgo 
się kościoła.

W  związku z tem w  tych dniach 
przy lmz:*- m udziale mieszkań­
ców Grochowa i okolic odb* ła sie

i J y p o d k i i k\ad<zieie

podniosła uroczystość przeniesie­
nia ołtarzyka z uschniętej olchy 
na żyjącą. Po nabożeństw ie. od- 
prawionc-m w  kościółku Grochow­
skim, wyruszył do Olszynki po­
chód z udziałem harcerstwa, miej 
scowpgo oddziału związku rezer­
wistów, uczącej się. młodzieży, 
stowarzyszeń i organ izacy j kultu 
ralno - społecznych, re l ig i jnych  i 
t, p. ze sztandarami.

Cercmonji zd jęc ia  ołtarzyka do 
konał najstarszy wiekiem mie­
szkaniec Grochowa, p. P io tr  K ic- 
ki, następnie ołtarzyk złożono na 
specjalnie przygotowanych no­
szach. niesionych przez cztery 
dziewczvnki w bieli i udano n ę  
do olchy żującej, znajdującej się 
w odległości 400 metrów. Olcha 
wnuczka przejęła z rąk przedsta­
wiciela dzielniej' prezesa kpt. Czq 
sława Lubeckiego ołtarzyk namiąt 
kow*, który bedzie ji. otaczał o- 
pieka i chronił od zagłady.

szawa —  Katow ice, W arszawa —  
Kraków, W arszawa —  W ilno (ao 
15 listopada 35 r. i od 15 lutego 
36), oraz W arszawa —  Lwów. 
Ponadto raz w tygodniu utrzymy­
wana będzie specjalna komunika­
cja na l in j i  W arszawa— L w ów —  
Czerniowce —  Bukareszt —  So f ja  
—  Saloniki; z W arszaw y  samolot 
odlatywać będzie w  poniedziałki 
do Bukaresztu, nazajutrz zaś, t. 
j. we wtorek odlot z Bukaresztu 
do So f j i  i Salonik gdzie będzie 
połączenie do Aten. W  kierunku 
powrotnym samolot odlatywać bę 
dzie z Salonik do Bukaresztu w 
czwartki, w dalszym ciągu zaś z 
Bukaresztu do W arszaw y  w  piąt­
ki.

Samolot z W arszawy dc Ber l i­
na będzie mial połączenie do Lon­
dynu, Amsterdamu, Kopenhagi, 
Paryża, Brukse]; j t. d

Dbałość o higieniczny w y p ie k
Z a m y k a n i e  p i e k a r ń  s u i e r e n o w y r h

Ud pewnego czasu władze ad­
ministracyjne na terenie W arsza ­
wy przystąpiły  do l ikwidowania 
małych piekarń, znajdujących sie 
przeważnie w suterenach. W  cią­
gu ostatnich 10-ciu dni zlikwido 
wano 11 piekarń, a w  najbliższym 
tygodniu ma ulec l ikw idacji dal­
szych 11, a po 1 stycznia ma zo­
stać zamKniętych jeszcze sto k i l­
kanaście pipkarń.

Zamykanie piekarń małych od­
bywa się w  związku z rozporzą­
dzeniem o zmechanizowaniu p ie­
karń i l ikw idacji zakładów nie- 
zmechanizowanych ,w szczególno­
ści t. zw. piekarń suterenowych. 
L ikw idowanie małych piekarń ma 
na celu usuniecie niehigjeniczne- 
go wypieku pieczywa w  W arsza­
wie.

Podkreślić należy, że W arsza­
wa jest. zdaje się jedynem m!a-
■ — — — — T J W I

stem na kontynencie, w  którem 
ilość piekarń dccnodzi do 700. 
Jest to anomalja, która b ije  prze­
dewszystkiem w  konsumenta, bo­
wiem wypiek w  piekarniach sute­
renowych nie może gwarantować 
wypieku higienicznego.

Zm ia n y  w kom unikacji samochodowe/
P .  K .  P .

N i e d i l e l n e  k o n c e r t y
i  z a b a w y

W  niedzielę, 6 b. m. odbędą się 
j roncerty na otwarłem powietrzu

Pod motocyklem Na ulicy Mar­
szałkowskiej róg Wilczej wpadł pod 
przejcżdHiący motocykl óO-letni Wis 
ciysiaw Wigsk, emeryt (Komorów).
Ogólnie potłuczonego przewieziono 
do szpitala.

Nagłe zasłabniecie. W  wars/tacic następujących miejscach w g. 
szewekim przy ul. Nowolipie 40, zu- od 15 do 17 ‘ 11 w parku Pade-
slabł nagle Władysław ‘ olszews . rcW9kiego. 2) na wybrzeżu Koś-

przewieziono * -

renie przyszłego parku. 4) na

Oddział komunikacji samocho­
dowej P. k .  P. w  W arszaw ie  wpro 
wadził od 3 b. ra następujące 
zmiany na lin ji W arszaw a —  
Łomża przez Pułtusk i Ostrołę­
kę:

1) autobus odchodzący dotjch  
czas z W arszawy dworzec G łów­
ny do Łomży o g  13 m. 30, odcho­
dzi do Łom ży o g 18 m. <H) przy­
chodzi do Pułtuska o g  20 m. 00, 
odchodzi o g. 20 m. 5, odjeżdża z 
Ostrołęki o g. 21 m. 50 i przyby­
wa do Łomży o g. 22 m. 55. 2) au­
tobus odchodzący dotychczas z 
Warszawy dworzec Głów ny do 
Pułtuska o g. 18, odchodzi o g. 
U n .  30 ( Pułtusk przyjazd g. 19 
m. 90. odjazd powrotny do W a r ­
szawy g. 20 m 00. W arszawa cl w o

rzec Główny przyjazd g 22 m 
00). 3 ) autobus odchodzący do­
tychczas z W arszaw y dworzec 
Główny do Łom ży o g. 7. kursuje 
podług dotychczasowego rozkładu, 
ale tylko do Pułtuska. 4) autobus 
odchodzący dotychczas z Pułtu­
ska o g. 21 m. IB i przybywający 
do W arszawy dworzec Główny o 
g. 23 m. 15 już nie kursuje, 5) 
uprowadzono kursowanie autobu­
su powrotnego z Pułtuska: Pu ł­
tusk odjazd g  12 ni 30. Serock 
g. 13 ni. 17, Zegrze g. 13 m 32,

J i  A T >  J O
W arszawa

Sobota, 3 października.
C.jo Pieśń „Kiedy ranne...", ć .33 Po­
budka do gimr. t  34 Gimn. ó.5o Muzy* 
ka (p l ) .  7-jO Program na dzień biez. 
7.53 Parę informacyj. S.co Audycja dla 
szkół 8.10 Przerwa. 11.37 Sygnał 12.00 
Hejnał. 12.03 Dz. poi. 12.13 Koncert 
Zespołu Sal 13.25 Chwilka dla kobiet. 
13.30 Przerwa. T4.30 Koncert z 4 t. 
ić.OO Doczytanie fragmertu. ’ 5.I5 Prze 
gląd giełd. 15.23 Nasz handel mors^. 
K..30 koncert Trio Sal. Rymowicta. 
10.00 Lekcja języka franc 16.15 Muzy­
ka (pł.). ló.yc Skrzynka t ;chn IÓ.45 
Caia Polska śpiewa. 17.00 Naboż. z O- 
stre; Br. w Wilnie. 17.50 Nasze miasta 
i miasteczka- (z Wilna). 18.00 Teair 
Wyobraźni. 18.30 Przegląd wydaw­
nictw. 18.40 Pogadanka społ. 18.4Ś Mu­
zyka bal. (pł.). io.co Koncert reki. 
19.15 Zapowiedź progr 19.25 Przegląd 
pracy (z Wilna). 19.35 Wiadomo­
ści sportowe. lo.5o. Pogaoanka 
akt. 20.00 Proszę sobie nie przeszka­
dzać... 20.45 Dziennik wierz. 20.56 O- 
bóz dla matek z dziećmi. 2i.oo Au dycja  
dla Polak >w z zagranicy. 21.50 Wesoła 
Syrena. 2z.cr  Muzyka lekka (ze Lwo 
wił. 25.00 Wiadomości meteoi. 23.05 
Muzyka tan. (pł ).

Niedziela 6 października 1935 r.
9.00 „Kiedy ranne" 9.03 „Gazetka 

roln.11. -9 15 Muzyka (pł.) 9.40 Dzień 
nor. 9.50 Progr. na dz. bież. 10.00 
Muzyka ipł). 10.30 Nabożeństwo z 
kościoła św Krzyża w Warszawie. 
Kazanie „Pod znakiem pokoju i po­
jednania" —  wygł. ks. prof H We-

wry g. I ł  m. 30, 6) skasowano 
kursowanie autobusu, odchodzące 
go dotychczas z Pułtuska o g. 20 
m 30.

Samobójstwo w „CoSombime
u r z ę d n i k a  s k a r b o w e g o

( (

Chorego przewieziono do szpuala . , , . „ „  ,, .. „ t -, . , ,  ciuszkowskiem 3) na W ołi  na te-Dz. Jezus, gdzie natychmiast podda­
no go operacji. Jak się okazało. Ol-
szewskiemu pęki wrzód w żołądku. | Ochocie obok Instytutu Radowe- 

Fals.zjwy alarm. Trzy oddziały po, 5) w parku im. Traugutta, 
straży ogniowej za\\ iadomiono wczo- 
raj o wybuchu groźnego pożaru iv, 
lakierni samochodowej w Państu o- 
wych Zakładach Inżynierii przy ul. Te 
respoiskiej 34. Pożar pov stał od iskry 
7. wt ntylatora, od której zajat s-ę la­
kier. Robotnicy po kilkunastu minu­
tach pożar ugasili, a wartownik znaj 
dujący się w sąsiedniej budce, wi­
dząc dym, zaalarmował straż. Alarm 
okazał sic fałszywy. (

Zderzenie samochodu 7 tramwa­
jem Na ikL. Miodowej kierowca .do­
rożki samochodowej Zygmunt Gadek 
wpadł pod tramwaj linji 23. Odfiiw- 
szy się od wagonu najedyd na do­
rożkę konną, powożoną przez Piotra 
Kędzierskiego (Obozowa 29). Wsku­
tek zderzenia zniszczona doro, ke kon 
ną zaciągnięto do komisariatu P ł

U' znanym dancingu „Colonitinn’ 
przy ul. Jasne, 1. popełnił samotioj- 
stwo uDieglej nocy jeden z licznych 
gości.

Około godz 5 rano przyszło 
trzech mocno podchmielonych gości.

Z  miakfa

Aresztowanie złodziejów. Dwóch 
kombinatoruw: Stanisław Antosiak
(pl. Kazimierza 6) i Sergiusz Or­

łowski (Olesińska 7). dostali się na tc 
ren budowy przy ul. św. Francusz- 
ka Salczego. Po krótkiej gospodarce, ] 
obładowawszy się narzędziami ślusar 
skiemi i mosiężnemi kranami, usiło­
wań wyjść z terenu budów... jednak 
zauważył ich dozorca i zaalarniowa 
policję. Obydwu złodziei osadzono w 
więzieniu.
r n r -B a A i- ■ s a a n r  ■ M

POŚWIECENIE S7.K0I 
V, dniu dzisiejszym przy ul. Dob­

rej Nr. 68 o godz. 11.30 ks. Biskup 
Gawlina dokonał poświęcenia jedne­
go 7. dziesięciu nowowybudowanych 
przez Zarząd Miasta budynków szkol 
nych.

ZA W I W K M K  D ŻIAŁA I NO.śCl 
CECHU RZEŻMKÓW 

W w-Tiiku przeprowadzonej przez 
wydział przemysłowy Zarządu Miej­
skiego lustracji działalności Cechu 
Zrzeszonych Rzeźnikuw w m. stok 
Warszawie, zarzad Cechu został za­
wieszony w czynnościach. Wydział 

i przemysłowy, jako wład-a nadzorcza, 
zawieszająca w czynnościach zarząd, 
jednocześnie wy znaczył za-ządcę do 
tymczasowego zawiadywania sprawa 
rai Cechu.

REJESTRACJA 
W poniedziałek, 7 b. ni., \ kolej­

nym dniu powszechnej rejestracji 
mężczyzn ur. w r. 1915. w,nr’ zgło­
sić sie w wydziale wojskowym przv 
ul Floriańskiej 10 w godz. od 8 
m. 30 do godz. 13-ej poborowi r.a-

mies7,kali w obrębie 3 kom. P. P. któ 
rych nazwiska rozpoczynają się od 
lite G. do K. włącznie.

NOV A  FILJ \

ELEKT ROM N I W ARSZAWSKiEJ
Z uwagi na b. duży przyrost licz­

by abonentów, w celu lepszej ich ob­
sługi, w najbliższym czasie otwarta 
bed7,ie IV  fi lja Elektrowni Warszaw 
skiej przy ul. Jemzolimskiej 8. No­
wa filja będzie obsługiwała dzielni­
ce, należące dotychczas dc centrali 
przy ul. Pierackiego 11 i niektóre od 
einki sas.ednich dzielnic.

OPIECZĘTOWANIE 1 P IEKARŃ

Starostwo grodzkie prasko - war­
szawskie opieczętowało -ztory niekoi 
nie: przy ul Padzymińskiej 98, Brud 
newskiej 4, Czynszowej 3 i Siedlec­
kiej 18, a to wobec stwierdzenia sze­
regu uchybień natury sanitarnej (bru 
dy w pomieszcze.niach, obecność ro­
bactwa etc.) zagrażających zdro­
wiu publicznemu Piekarnie te zamk­
nięto do czasu całkowitego uporząd - 
kowania.

E .  K a m i ń s H a  (nad firmą Jan Fruziński)

H o n o r u j e m y  c z e k i  „ O b r ó t "  
U d z i e l a m y  k r e d v t u

przyjazd W arszawa dworzec GIÓ- _ ryński. 11.57 Sygnał czasu. 12.03
Przegl. teatr. 12.15 Por. muzvczny z 
Katowic 13.00 Tr. f fragm. Między* 
naród. Zawodow Konnych: „Kon­
kurs o Puhar Narodów11. 13.25 -Frag 
ment słuchowiskowy z komedj; „Pa 
pierowy kochenek11 Szaniawskiego. 
JC.45 Muayka (pł.). 14.U0 Transm. II 
fragm. Międzynarod. Zawodow Kon­
nych: „Konkurs o Puhpr Narodów". 
14.15 Odczyt, fragm. z „Potopu1 
Sienkiewicza p t. „Zwycięstwo Ste­
fana Czarnieckiego".
14.35 Tr III fragm Międzynarod. Za 
wodów Konnych: „Konkurs o Fu­
la r  Narodów1’ 15.00 „Godzina ro ln "
16.00 upow lad dla dzieci z Pozna­
nia. 16.4o Utwory fort. J Zarębskie 
go w wyk. Wysockiej - Ochlewskioj. 
16 45. „Cała Polska śpiewa", koncert 
z Torunia
17.00 Muz tan. w wyk! Zesp] Z 
ssmana. 17.40 „Migawki regjonajne" 
z Torunia. 18.00 Konc. z Torunia 
18.30 Słuchowisko p. t. „Odwiedzi- 
ny*. A. Rybickiego ( wznowienie) 
19.0t‘ Progr. na dz. nast. 19.10 Konc. 
reki 19 25 Wiadom sport. 19.30 Z o- 
pe- BellinLego (pł.). 19.45 „Co czy 
tać?" nowości beletrystyczne. 20.00

Ork. P. R. pod dyr. G, Fitelberga 
(Warszawa) z udz. A. Gołębiowskie­
go, śpiew (Poznan). 20.45 Wyjątki z 
pism J. Piłsudskiego. 20.50 Dzicn.

z których jeden po kilkunastu minu­
tach wyszedł do ubikacji. Po chwili 
rozległ się huk wystrzału rewolwero­
wego. Pierwsza wpadła do ubikacji 
garderobianą Zolja Sobota i pomoc­
nik woźnego Stefan Wożmąk. W i­
dząc rannego zaalarmowano służbę, 
która przewiozła go do ambulator­
ium pogotowia przy ul. Leszno. Dy­
żurny lekarz stwierdzi! ranę postrza­
łową klatki piersiowej poniżej serca. 
Z dochodzenia przeprowadzonego 
przez policję okazało się, iż byl to u 
rr.ędnik skarbowy z Białej Podlaskiej.

Rannego w stanie bardzo ciężkim 
przewieziono do szpitala Przemienie­
nia Pańskiego Zachodzi przypusz­
czenie. iż Niewęgłowski upuścił na z :e w ’ ecz. 21.00 ,Na wesołej lwowskiej

mie rewolwer, który opadajac wyna ’ ^  21'Sl' T r  za£0,?cz Międ*ypwń 
... . . . .. 1 stwowego mecju Bokserskiego Pol

i zranił ciężko urzędnika.

Zakończenie sezonu letniego

RGSE MARIE
w  O P E . R Z E

W  n i e d z i e l ę  2  p r z e d s t a w ,  o  g o d z  4 
p o p .  i o  8  w i e c z .  

Otwarcie sezonu zim owego we 
wtorek 8 października

I B & E R i C A
jubileuszowe tysiączne przedsta­

wienie

W i e c z ó r  w  „ A t e n e u m
T E A T R  A T E N E U M :  M a i ^  

kawaler, komedja J. B l iz iń sk K go ; 
Majster i czeladnik, komedja J . 
Korzeniowskiego.

Może to i wstyd się przyznać, 
ale trzeba. W łaściw ie  pierwszy 
raz w tym teatrze wogóle Tak się 
człowiek kiedyś zaciął, że jego  no­
ga nie przestąpi progów. I  w y ­
trzymał. Śliczna sala przedewszy­
stkiem, bo ją przecież ten ar- 
ch’ sarmacki, przesympatyczny 
mistrz Szczepkowski projektował i 
komponował. Tem samem już za­
służyła, żeby bywały tu komple­
ty nad kompletami.

Na afiszu Bliziński i Koi ze- 
niowski. Stara gwardja . Gęsiemi 
piórami pisali. Łatwo wtedy b;, ło 
pisać. Najmniejsze jioletko obser­
wacji, jedna figurka, jedna scen­
ka mocna, jedna zabawna sytua- 
cyjka, doweipączki z kalendarza, 
nappy end i w rezultacie sukces. 
W  dwa dni gotowi bywali z nową 
pieęa najdalej w dwa tygodnie. 

A  jednak po stu latach, po 60 la­
tach to jeszcze ży je  i można wy-

B t

<y j iuchać do końca od początku, 
oczywiście jeśli  tak grają, jak Ja- 
raczowcy f. f .  f irs t  class.

Właściw ie, to odkładając pie­
tyzm do szuflady, możnaby obie 
sztuki, sztuczki połączyć ze so­
bą. Nieznajomy z Korzen iowskie­
go bylb\ wtedy Ignacym z Bli 
źińskiego, a Kasperek Szezyglik 
bj łby synkiem „n ie lega lnym 11, do­
konanym z Pawłowa. Spektakl 
nabrałby cocktailowego smaczku. 
A le  nie wypada, „n ie  uchodzi, 
nie uchodzi".

Zabawne są na marginesie 
pi zedstawienia pewne remini­
scencje zza kulis historji l i tera­
tury. W  tyto literacie, l le l jodorze, 
to sobie Bliziński sportretował 
jaknajściślej Oskara Kolberga, 
wypisz wymaluj. Zabawne zaś 2 
postacią tego Morfeki, czy raczej 
Mordki z Korzeniowskiego, pro- 
toplastra i pradziadka później- 
sz ieh  Blochów, W awelbergów, 
Citroenów. Radca stanu. Korze­
niowski, prezentuje go jako lich­
wiarza, troszeczkę- i wampira sta­

nu rękodzielniczego. M ln jatareoe 
ka Szajluka w  bledziutkiej odbit­
ce tak, jak  na „ryc inach" P iwar- 
skiego czy Kostrzewskiego. Otóż 
tamten autor, radca stanu, K o ­
rzeniowski, świetny powieściopi- 
sarz i tragedjopisarz dał teatrom 
w roku 1843-cim sztukę p. t ^„Ży­
dzi". Jak kilka jego powieści ( „ T a  
deusz B ez im ienny" ) ,  tak i ta Je­
go komedja wywołała wielk i skan 
dai w' małym stawku warszaw­
skim Co się bowiem okazało ’  Ko 
rzeniowski, aryjczyk pur sang, 
szlachcic i żaden tam liberał an' 
demokrata, obrzydziwszy szaeh- 
rajstwa, zdzierstwa, oszustwa, łaj 
dactwa, kanalstwa własnych ro­
dzonych, rodowitych ziomków, 
wyrżnął sobie w’ sztuce dodatnią 
postać Bankiera Arona, busines­
smana, górującego n ie t j lko  inte­
lektualnie, ale i moralnie nad ca­
łą ga ler ją  zmaterializowanego, 
znierkantylizowanego, zżydziałe- 
go, geszefciarskiego, amoralnego 
obywatelstwa, rodactwa Ani byl 
nusson Korzeniowski, ani massa- 
nator, ani prosemita1, tylko go 
zn iecierpliw ionego szeweka (Sza- 
rucka) pasja wzięła na rozwiel- 
możnione. wszędzie rozwielmoż- 
nione szelmostwo. W  czas jakiś

potem, kiedy nań napadł w  rccez- 
zji z powieści „K rew n i" ,  poma­
w ia jąc z rusofilstwo, Juljan Klacz 
kin - Klaczko, metapatrjota (w  
Paryżu ),  autor „M a js tra  i Cze­
ladnika" odwdzięczył się K lacz­
ce odmalowawszy Majstra  K lacz­
kę wypisz - wymaluj w postaci 
Centaurowicza w sztuce „Złote 
Ka jdany1'.

Tak' to się zabawiali kochani 
przodkowue. To na marginesie.

W ieczór w Ateneum był baulzo 
miły. Wystawiono wzorowo, g ra ­
no z największą starannością i 
wj sitkiem. N iektóre panie i pano­
wie po dwie role, za co zasłużyli 
na wawrznn z Akademji, N ie 
można mieć dość słów podziwu 
dla Wysokiej inte ligencji i pro­
mieniującego ciepła uczuciowego 
pani Perzanowskiej. Pan Orlicz 
dwie role (Grzempielewski i Mort 
ko). Pan Wyspiański dwie role: 
Kaspra Szczyglika i... Maszyń- 
skiego. Sam dyrektor trzv  role.

ciami sama mowi za siebie. Mógł 
to zresztą napisać ktoś z egzo, z 
miasta. Druga Jaracza rola w  Ko 
i-zcniowskim wprost przepyszna, 
najlepszych Majstrów, którzy to 
gra li przypominająca. Co do „ K a ­
walera M arcowego" możnaby ni:eć 
delikatne zasUzeżonka. A  miano­
wicie, gdyby groteskowy projekt 
połączenia obu sztuk przez skom- 
binowanie „N iezna jom ego"  z „P a  
nem Ignacym " ostał się i został 
zaakceptowany, w tedy „K aw a le r  
M arcow y11 musiałby stanowczo 
mieć coś niecoś z wytworności i 
pańskości „N iezna jom ego"  z K o ­
rzeniowskiego a mniej z ekono­
ma, czy karbowego. Bądźcobądź 
— ziemiany. Tak  atoli jak się te­
raz gra, gra się 1 z w igorem  i pla­
stycznie i popisowo. Kiedyś w 
przyszłości beda to cytowali i do­
kuczali następcom: „dobrze, ale'
nie tak, jak  niezapomniany! kla­
syczny ' Ja racz !"

Córki mu też można powinszo­
w ać : miła, stylowa, z dużyni

P ierw sza : piszącego oredzie do wdziękiem majstrówna. I pomaga
nubl ki pro domo mea, niekoniecz 
nie potrzeDne wobec tego, że jego 
tytaniczne wysiłki, jego  wspaniałe 
outs.dorstwo, jego  idealizm tea­
tralny i jego  walka z przeciwnoś-

ojcu, nieboze, jak może.
Udał się p ienvszy  w ieczór  dla 

debiutujęcegc po raz... czwarty 
recenzenta.

ska — Czechosłowacja (z  Poznania) 
92.00 Wiadom. sport. 22.15 Transm: 
sja zakończ. Międzypaństwowego M* 
czn Pilkarskiero Poiska —  Austr.i*. 
isti'11). 2? 43— 23.30 Muz. tan- w wyk. 
Ork. A. Furmańskiegn i St. Sas (re f­
reny).

W  przerwie o godz. 23 00 Wiadom. 
mełcorol dla komun, lotniczej.

3 £ A J J i %
TEATR W IE LK I OPERA: Dziś i 

dni następnych „Rose Marie"
TE ATR  NARODOW Y: P-iś „W * l  

k# kobiet1
TEATR  POLSKI- Dziś „Urodziny" 
TFATtt  L F T f f l :  Dziś „Kubuś". 
TE.’ TR M A ŁY :  Dziś „Wiosenne

porządki".
TE ATR  NOWY- Dziś „Powrót n t  

my".
TEATR  ATEN EU M : Dziś J. Bli- 

zińskiego „Marcowy kawaler" i ku- 
mcdja J. Korzeniowskiego „Majster 
i izelndnik'1 z Jaraczem w rolach 
głównych w obu sztukach. / 

TE ATR  KAM E RALNY, pod kier 
K Adwentowicza, otwiera wkrótce 
czwarty sezon teatralny —  drama­
tem St. Źeron,skiego p. t. „Ponad 
śnieg". Będzie to hołd, złożony parnie 
ci genialnego polskiego pisarz?, z o- 
Kazii 10-crj rocznicy jego zgonu. ) 

IN STYTU T  REDUTY: Dziś i ju­
tro komedja Cwojdzińskiego „ leo r ja  
Einsteina" w reż. Osterwy 

TE ATR  MALICKIEJ Dziś i er 
dziennie nows oryginalne komedji 
A. Cwojdzińskiego: „Enoka tempa"
z Malicka, Biesiadeckim i Sawanem 

„W IE L K A  REW JA": Operetka
„Kawiarenka" Benatzky'ego.

„HOLLYWOOD": Dziś 1 ęwja „Dla 
Ciebie, Warszawo" z Ordonównę i Bo­
do.

CYRULIK  W ARSZAW SKI: (Kre­
dytowa 11): Dziś satyra „Na jeża" z 
Zimińską.

OPERETKA NA CHŁODNEJ: 
Wkrótce operetka Kalrrana „Księż­
na Czardaszka".

|  D Z IA Ł  L E K ARSKI |
D r .  Z .  F a ] n c y n 9LrESZ,w036
W en eryczne , p łc iow e , sk ó ry

or.z w  Lecznicy Hoża 7


